yi 


| 


i N 3.12. Wydawało się, że 
1 dyskusja budżetowa będzie krót- 
dziej zwarta i wyrażniejsza w o- 
liniach politycznych i gospodar - 
to dotychczas bywało w obec- 
jmie, 


ieja ta opierała się na dwóch pod- 
| którym były: 1) obszeme, synte 
'przepojone zdrowym optymizmem 
Ficepremiera Kwiatkowskiego i 


idywania te, niestety, zawiodły. W 
dyskusji stanęło aż 26 mówcóv 
Czego opek Car Zaraz „po 


i i Czasu przemawiania. 


rwie stanął na trybunie prze? 
dubu „Ozonu”, pos. Świdzińsk 
f imieniu tego klubu złożył kró 
je polityczną. 


ką 


racja ta stwierdza na wstępie, że 
rlamentarne O.Z.N. powstało ce- 
ganizowania į pogłębienia pracy w 
ji Senacie, 

nie oświadczył p. Świdziński, że 
ść koła będzie się opierała na 
odstawach, którymi są: 1) konsty 
wietniowa, 2) testament zawarty 
h i czynach Józefa Piłsudskiego i 
acja lutowa płk. Koca. 


| wajsze posiedzenie Sejmu możnaby 
„dniem Żeligowskiego”, Rano, 
lenum Sejmu, został on wybrany 
iczącym komisji wojskowej w 
wicemarszałka Miedzińskiego póź 
eszła się wiadomość, że gen. Żeli 
objął przewodnictwa Koła Rol: 
eszcie ton polityczny całej dysku 
ło przemówienie sędziwego genera 
zarzucił on rządowi i „Ozono 

miej, ni więcej, tylko... naruszenie 
cji kwietniowej. Zarzut ten, o ile 
rząd, odnosił się do znanego okólni 
Premiera Składkowskiego. Okólnik 


wolą P. Prezydenta R.P, 
kiego dzam, 00 nas! 
Rydz - Śmigły. wyznaczony p: 
ka Józefa Piłsudskiego, jako pierw 

EE" Ojczyzny i pierwszy współ - 
E Prezydenta R.P. w rządzeniu 
y Em, ma być uważany i szanowany 
rwsza w państwie osoba po P, Pre 


e REP“ 
o 


i 


uważa, że okólnik ten 
hierarchię w.adz, zawartą w kon 


zenie klubu O.Z,N. uwa- 
Żeligowski zasprzeczne z konsty: 
at Oświa iadczył on, że „Stronnictwo“ 
Ína terenie Sejmu chce mieć wpły- 


| aa 
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com movit 


JSK 


(od własnego korespondenta) 


wy na politykę państwa wbrew 'konstytu 
cji. Stary generat dopatruje się w działal 
ności O.Z.N. tendencyj totalnych. 

Już pr: 
nie zresztą uzasadniona wiadomość, że 
premier gen. Składkowski odpowie na za 
rzuty gen. Żeligowskiego. Istotnie nie cze 
© na zakończenie dyskusji, premier za 
brał głos. 
Premier podjął tzuconą rękawicę i wy 
żając zdziwienie z powodu poruszenia 
związku okólniką z konstytucją, dopiero w 

zeszło rok po jego wydaniu, odparł atak 
n sposób, że jeżeli poseł posądza rząd 
o naruszenie konstytucji, to powinien ten 
rząd pociągnąć do ćdpowiedzialności przed 
Trybunałem Stanu. 

W swoim sumieniu nie poczuwa się pre 

mier do naruszenia konstytucji. 

Fremier ćmawiał r ż sprawę strej 
ku chłopskiego, w którym odgraniczył wy 
raźnie Str. Ludowe od „mafii“, prowoku- 
jącej anarchistyczne wystąpienia podbu 
rzonych przez nią elementów chłopskich. 

Ostro odpowiadał premier pos. Hoffma 
nówi w sprawie Z.N.P., wykazując na pod 
stawie „Głosu Nauczycieiskiego* i „Pło- 
myka“, że w tej organizacji były tenden- 
cje komunistyczne. 

Huczne oklaski zebrał premier za oświad 
czenie, że w Polsce wychowanie dzieci nie 
należy do teatru, jak w Sowietach, ale do 
matek, którym naród polsk i zawdzięcza 
przetrwanie 150-letniej niewoli. 


RZĄD i „OZON“ 


Duże poruszenie į liczne komentarze w 
kuluarach wywołało oświadczenie premie 
ra w Sprawie „Ozonu” (premier użył tego 
wyrażenia). Oświadczył on swoją radość 
z powodu krystalizowania się polityki na 
terenie parlamentu i powstanie wyraźnej 
większości. Był to, jak gdyby akces pre 


zd polienie rozeszła się zupeł 
e 


miera, który sam jest posłem, da nowego 
klubu. Akces nie formalny, ale istotny. 

w Zasadniczej dyskusji na temat kon- 
zabrał głos wicemarszałek Mie- 
dziński, który w szczególności zajął się 
Sprawą okólnika premiera i wykazywał że 
nie zawiera on sprzeczności z konstytucją. 
Pik. Miedziński podkreślił głównie, że o% 
kólnik był wydany zgodnie z wolą P, Pre 
zydenta, któremu konstytucja kwietniowa 
daje pełnię władzy. 

Płk, Miedziński stwierdził, że marSzałkc 
wie obu izb nie uznaji okólnika premiera 
za zagrożenie uprawnień izb ustawodaw - 
czych. 

Wobec (ce uważa p. Miedziński, że po 
rue sprawy nie było ko- 
nieczno ą, a ani polityczną, ani konstytu- 
cyjną. 

Wywody premiera Składkowskiego i 
pik. Miedzińskiego rie przekonały gen. 


ok samobijez 


BERLIN. 3.12. We wtorek, krżtko po go 
dzinie 10-ej z wieży radiowej (wysokości 
182 metr.) znajdującej się na terenie wy- 
stawowym przy ul. Kaiserdamm, skoczy- 
ła w zamiarze samobójczym 38-letnia ko- 
bieta. 

Samobójczyni nie okazując żadnych o0z- 
nak zdenerwowania, wjechała wraz z in- 
Br zwiedzającymi windę na szczyt wie 
W pewnym momencie, korzystając z 
ligi sto braku dozoru przewodnika, de 
speratka zdołała przedostać się poprzez 
barierę wysokości 1 m. 60 cm, i skoczyć w 


pz=== amre 
| Podziękowanie. T 
Wszystkim tym, którzy oddali ostatnią posługę 
Ś. F p. 
g f y 
a w szczególności Wielebnemu Duchowieństwu składamy tą 
drogą serdeczne »Bóg zapłać« 
żona, córki i rodzina. 
= s — = | 


trzem 


OBAWIE 


Rok XIV Cena 10 gr. 


REDAKCJA i ADMINISTRACJA: 
Piotrków Tryb., ! egionów 2 
tel. 10-55. 


REDAKTOR PRZYJMUJE: 
od godz. 9 — 10 


ADMINISTRACJA CZYNNA: 
od godziny 8-ej do 19-ej 


CENNIK OGLOSZEN: 

Za wiersz milimetrowy (jednoszpalto- 
wy) — 40 gr. Pierwsza strona i tabele. 
ryczee o 50 proe, drożej. 

Drobne: 10 groszy za wyraz, Poszukw 
feym pracy: 50 proc, taniej, 


Prenumerata miesięcznie 


2.50 


igowskiego, który zabrał głos jeszcze 
Taz na końcu posiedzenia i podtrzymał swo 
je pierwotne stanowisko. 


FRONTEM. 
SPOŁECZEŃSTWA, 


Na tym skończyło się: posiedzenie. Cały 
bieg możnaby scharakteryzować jako: 
nie posłów do pozyskania zaufania spo“ 
łeczeństwa. 

Przemówienia były miejscami mocno 
krytyczne w stosunku do rządu, atakowa 
emiera i poszczególnych ministrów, 
ięcej bodaj min. Grabowskiego, odma 
ano obecnemu rządowi wyraźnego obli" 
politycznego, zarzucano mu dwutorg 
iast widać było ze wszystkich 
zaskarbienia sobie przy”. 
chylności społeczeństwa, Była to jak gdy 
by nuta przedwyborcza. 


2 Wieży radiowej 


dół. Ciało nieszczęśliwej znaleziono u 
stóp wieży całkowicie zmiażdżone. 


ESET 
Posiedzenie Senatu 


WARSZAWA. 3,12, Dziś o godz. Ee! 
przed poł. rozpoczęło się pierwsze plenarne 
posiedzenie Senatu w tegorocznej sesi bu 
dżetowej. Na porządku dziennym znaj- 
duje się wybór komisji senackich. 


Z procesu Starzyński 


contra Studnicki 


WARSZAWA. 3.12, Wczórajsza i dzi- 
siejsza rozprawa W procesie Starzyński 
contra Studnicki były dniem wielkich mów 
oskarżycielskich i obrończych. 

Wyrok spodziewany jest w sobotę. 


Przyjazd 
min. Delbosa 


WARSZAWA, 3.12. Dziś paryskim „La 
xem“ przybył do Warszawy min. spraw za 
granicznych Francji Delbos. 

Gościa na dworcu głównym powitał w 
otoczeniu wyższych urzędników minister 
Beck. 
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Parlament przy pracy 


CO OSIĄG 


Parlament przystąpił do najważ- 
niejszego swego zadania i najtrud- 
niejszej swej pracy: pracy nad bud- 
żetem na rok następny. 

Podstawą dla tej pracy jest exposć, 
_ wygłoszone na pierwszym posiedze- 
niu Sejmu przez wicepremiera i 
ministra skarbu inż. Eugeniusza 
Kwiatkowskiego. Exposć to jes za- 
równo sprawozdaniem o stanie i 
osiągnięciach roku biężącego, jak 
i zapowiedzią planów i poczynań na 
rok następny. 

Parlament otrzymał niewątpliwie 
| bardzo bogaty materiał, którym obec- 

nie może się posłużyć w swych 

pracach budżetowych — materiał o 

poważnym ciężarze gatunkowym 
faktów i cyfr, naświetleń przyczyno- 

wych związków między naszym po- 
łożeniem gospodarczym a sytuacją 
| gospodarczą Świata. Ponadto pa:la- 
ment zapoznał się z zamierzeniami, 
mającymi na celu uchronić w naj- 
bliższej przyszłości nasze życie go- 
spodarcze przed wszelkimi ewentu- 
 alnościami. Bo nie ukrywał bynajmniej 
minister skarbu przed zgromadzony- 

mi w gmachu sejmowym posłami, a 

tym samym i przed całą opinią pu- 

bliczną w kraju, że na horyzoncie 

świata kłębią się <chmury ciemne i 

niebezpieczne», że podstawy trwa- 

łości koniunktury gospodarczej są 
<dość kruche», że zatem <obowiąz- 
kiem naszym jest patrzeć naprzód 

i chwytać wszystkie alarmy ostrze- 

gawcze». 

Dlatego też sternik naszej polityki 
gospodarczej i finansowej uznał za 
potrzebne dać parlamentowi i spo- 
łeczeństwu jak najobszerniejszą wy- 
kładnię naszej sytuacji, zobrazować 
z całym obiektywizmem to, co już 
osiągnęliśmy i to, co zamierzamy 
robić w dziedzinie naszej gospodarki 
państwowej. Wyszedł bowiem z za- 
łożenia, że okres, jaki przeżywamy 

obecnie, jest <tak poważny i tak 
brzemienny w skutki, iż jest obo- 
wiązkiem mówić społeczeństwu istot- 
ną, nie tendencyjną, prawdę». 

W myśl więc tego naczelnego ha- 
sła wysunął min. Kwiatkowski sze- 
reg zasad, krórymi się musimy 
twardo kierować i od których nam 
pod żadnym warunkiem. ustąpić nie 
wolno. 

Tymi zasadami są: po pierwsze— 
równowaga budżetu i prawidłowość 
jego wykonywania; po wtóre — 
planowa realizacja inwestycji, które 
odgrywają wręcz pionierską rolę w 
wyjściu z <prymitywu» i podniesie- 
niu <życia na wyższy poziom», po 
trzecie — regeneracja naszego ryn- 
ku pieniężnego, wpędzonego przez 
szereg lat kryzysowych na drogi 
niewłaściwe i szkodliwe zarówno 
dla gospodarki państwowej, jak i 
prywatnej; po czwarte — odbudowa- 
nie rentowności w procesach go- 
spodarczych, udzielenie miejsca dla 
rzetelnej inicjatywy prywatnej, po- 
pieranie przez państwo wydajnej i 
rentownej pracy i wszelkie wysiłki, 

| HA dochód TRESAN który przez 


EL 


i co osiągnąć musimy 


lata kryzysowe wielce zmalał, zno- 
wu mógł swobodnie wzrastać, 

Tak brzmią zasady, które już od 
dłuższego czasu wcielamy konse- 
kwentnie w czyn i od których nam 
pod żadnym warunkiem odstępować 
nie wolno. 

Jednak nie tylko na jasnym i do- 
kładnym sprecyzowaniu tych zasad 
polega wartość i znaczenie wypo- 
wiedzi wicepremiera Kwiatkowskie- 
go przed forum sejmowym. Chodzi 
o najbliższe zamierzenia i zadania, 
o to, czego mamy się spodziewać i 
czego oczekiwać w najbliższym o- 
kresie. 

Pod tym względem nie. poskąpił 
nam min. Kwiatkowski jasnych i wy- 
raźnych wskazówek. 

A więc nowy budżet oprze się na 
myśli, by z poprawy naszej sytuacji, 
ze zwiększonych wpływów do kasy 
państwowej, mniej korzystało pań- 
stwo, a więcej gospodarstwo i Świat 
pracy. 

Następnym zamierzeniem jest roz- 
winięcie planu inwestycyjnego, tak 
pięknie zapoczątkowanego w Cen- 


tralnym Okręgu Przemysłowym, na 
inne połacie kraju i przeznaczenie 
na ten cel sum niemal zdwojonych, 
bo sięgających w roku przyszłym 
niemal miliarda złotych. 

Dalszy plan obejmuje reformę po- 
datkową, arcydoniosły problem za- 
dłużenia rolnictwa, kwestię uzdro- 
wienia finansów komunalnych — i 
długi jeszcze poczet prac, które 
szczegółowo min. Kwiatkowski w 
swym exposć zobrazował, a nad 
którymi dziś w całej Polsce zasta- 
nawiają się i przemyśliwują wszyscy, 
których zainteresowania mierzą się 
nie skalą egoizmu, a zrozumieniem 
wagi spraw ogółu. 

Dobrze więc się stało, że dana 
nam została ta prawda o naszejsy- 
tuacji i ta analiza zamierzeń i pla- 
nów. Dobrze, że popłynęła na falach 
eteru i przez miliony czytelników 
pism dotarła do najdalszych zakąt- 
ków Polski. 

Mamy bowiem do zwalczenia pe- 
wien nastrój, który min. Kwiatkowski 
określi jako «psychozę szukania 
zła», nastawienie psychiczne, . które 


Sensacyjna „wsypa” 


«każe się odnosić nieufnie | g 
nie do wszelki-h rezultatów 4 
nich i pozytywnych». 

Jest to wyraźnym i zdecydow? 
szkodnictwem i wielką przes! 
w realizacji wielkich celów, doj, 
rych zmierzamy. Tak samo jak © 
sadna łatwowierność — ta «pid 
za szukania zła» wytwarza aim 
rę nieufności i kompozycji, a 
samym pobudza do negacji, 4, 
żując twórcze siły. 

Wicepremier dał nie tylko pi 
i senatorom, ale nam wszyśtkię, 
alny materiał do przemyśleń i 
stanowień zarówno nad Naszą te 
ną sytuacją, jak i nad zamierzęł 
konkretnymi na przyszłość, 4 

Wiemy dziś, dokąd zmień: 
również i na płaszczyźnie gosp 
ki państwowej i narodowej. A 
to syntetycznie wicepremier 
kowski ujął w zakończeniu 
exposé «w atmosferze 
spokoju, pewności jutra, ładu% 
ności do kompromisu, leży oł 
maximum naszego zbiorowegy 
wodzenia». 


warszawskiego QSZNS 


podczas dekorowania konsula rumuńskiego w Gd 


GDYNIA. Do konsula rumuńskiego w 
Gdyni, p. d-ra Kasprowicza zgłosił się czło 
nek kapituły „Rymgrafu Matki Boskiej 
Częstochowskiej“ niejaki Zygmunt War - 
Szawski z Warszawy, który po wygłosze- 


niu wzruszającej mowy, udekorował kon- 
sula złotym ryngrafemza wybitne zasłu- 
gi. 

Podczas Uroczystej ceremonji za para- 
wanem stali ukryci w roli niemych świad 


Na froncie politycznym 


ZJAZD LUDOWCÓW. 


Jak się dowiaduje Ag. „Echo“ w dniu 
12 grudnia br, w Warszawie przy ul. Trau 
gutta Nr. 3 w lokalu Stronnictwa Pracy, 
odbędzie się Zjazd Stronnictwa Ludowego 
woj. warszawskiego. 

Jak z tego można wnioskować nić przy 
jaźmi pomiędzy Stronnictwem Ludowym a 
Stronnictwem Pracy zacieśnia się coraz 
bardziej. 

Na zjeździe referat polityczny wygłosi 
urzędujący Prezes N.K.W. Stronnictwa Lu 
dowego p. Maciej Rataj. 


STRONNICTWO NARODOWE, 


Agencja „Echo“ donosi: W związku ze 
zbliżającymi się Świętami i masowymi za 
kupami przez ludność, Stronnictwo Naro- 
dowe przygotowuje dużą akcję pikietowa 
nia sklepów żydowskich. Akcja ta obej- 
mie swoją działamością całą Polskę į już 
w tym kierunku przygotowywane są dale 
'ko idące instrukcje. 


FRAKCJA REWOLUCYJNA PPS, 


Jak się dowiaduje Ag. „Echo“ Oddzia- 
ły terenowe tej organizacji w ostatnich cza 
sach masowo przechodzą bądź do Związku 
Związków Zawodowych bądź też do klaso 
wych Związków Zawodowych PPS. Stąd 
można wnioskować, że ta ongiś liczna or- 


ganizacja stopniowo topnieje. 

Oddziały Związku Frakcji Rewlucyjnej 
PPS, rozwiązały się w Siedlcach, w Soko 
łowie Podl. i Hajnówce. 


OSTRE WALKI POMIĘDZY STRONNICT 
WEM NARODOWYM 
A STRONNICTWEM PRACY, 


Agencja „Echo“ informuje: Jak dono- 
szą korespondenci z prowincji pomiędzy 
Stronnictwem Narodowym, a Stronnictwem 
Pracy toczą się zażarte boje o wpływy na 
masy. 

Stronnictwo Narodowe w swej pracy a- 

gitacyjnej pomawia Stronnictwo Pracy ja 
koby było ono opanowane przez masone - 
rię. 
CZY DOJDZIE DO POŁĄCZENIA PO- 
MIĘDZY MŁODZIEŻĄ DEMOKRATYCZ 
NĄ, A MŁODZIEŻĄ SYNDYKALISTY - 
CZNĄ. 

Agencja „Echo“ donosi, Młodzież Demo 
kratyczna pozostająca pod wpływem t.zw. 
naprawy, w myśl dydektyw, jakie zapad- 
ły na statnim Zjeździe, prowadzi ożywione 
rozmowy z młodzieżą syndykalistyczną w 
sprawie współpracy tych dwóch organiza- 
cyj, narazie choćby tylko na terenie wyż- 
szych uczelni. 


ków dwaj wywiadowcy urzędu śli 
w Gdyni, którzy miezwłocznie po 4 


DEKORACJI 

DELEGATA KAFITUŁY ARES 4 
WALI 

i odwieżli do więzienia. 

Stało się to na skutek telefoniczi 
wiadomienia z Warszawy, w kti 
sulowi Kasprowiczowi zakom ki 
iż na skutek wniosku zarządu 
Młodzieży Akademickiej* współpi 
czasopisma „Młodzież Katolicka“ 4 
dzie do Gdyni, by dokonać deki 

Ponieważ w roku bieżącym kon 
prowicz był już raz udekorowany 
nym ryngrałem za „zasługi“ do Ñ 
się nie poczuwał i raz dał za 0 
nie większą kwotę pieniężną — zali 
wał do redakcji „Młodzież Katolić 
tam dowiedział się, że nikogo af 
nie delegowano. 


Jednocześnie wyrażono przypusi 
że „delegatem* może być były aki 
wydawnictwa, Zygmunt Warszaw ski 
niony za nadużycia, 

Po takiem wyjaśnieniu konsul. 
wicz zgotował delegatowi należne 
jecie. | 

Podczas „dekoracji“ oszust ośw 
że w Gdyni udekoruje jeszcze kill 
rzy za Wybitne zasługi i wtrącił, 
da odpowiednie pełnomocnietwo di 
sowania „wyrazów wdzięczności 
nie odznaczenia. A 

Odjazd Warszawskiego do Wefi 
odbył się ze wszystkiemi honorami 
przystało na członka kapituły. | 


Oddano do jego wyłącznej dysh 
karetkę pancerną i trzech „Gwar 
honorowych“ z szeregów gdyńskię 
cjl É 


łamach prasy 


Kuchnia i ideologia 


ziennik [o 


* połemizuje z arty 
im „Gazety 


, ej“, nie występując 
isalnie — prze eko samej obronie 
cji”: NK, 4 
Atak Gazety Polskiej”. na konstruk- 
(sejmu jest mimowolnym podłożeniem 
ly pod obecnie obowiązującą ordyna- 
jwyborczą, która taki sejm, sprezczny 
firowym rozsądkiem, mogła zrodzić, Bo 
Śnie sejm ten powstał z ordynacji wy 
zej; która zaprzeczała istnieniu partii 
Ytyczn: ch, a. dziś właśnie sam OZN, ot 
ł klub polityczny na terenie owego 
Homo apolitycznego sejmu. 
i/ ten sposób życie przekreśliło zasady 
macji wyborczej”. 
| 


g P 2 
d Tu nie ma frazesów 


eń Dobry“ pisze: 
jaufanie, jakim cieszy się wicepremier 
ł jest bynajmniej „wiarą na kredyt“. 
(Kwiatkowski ma już bowiem za sobą 
pnanie takich wielkich dzieł, jak stwo 
jie Gdyni, wykonanie pierwszego eta 
grac w Centrainym Okręgu przemysło 
a EE 8 A 
y ał i wiara w zdolność Polaków do 
rzenia sobie lepszych warunków byto 
ia, które przenikają całą działalność 
emiera, rozszerzają się coraz bar- 
jÑ, ogarniają co raz to nowe tysiące lu 
(Ci, którzy widzieli, jak na miejscu pu 
wi i lasów sandomierskich powstają 
jymie fabryki, wielkie osiedla — ci 
je gotowi są do najdalej idących wy- 
i poświęceń, żeby doprowadzić roz 

te dzieło do końca. 


że pracujemy dla rzeczywistości, a 


i NAJTAŃSZE - 


lo zakupu efektownych i trwałych 
i TECZEK skórzanych w sklepie 


firmy „A. Pański” 
igl Piłsudskiego 56, róg Legionów 


i wybór. 
wiedni prezent na gwiazdkę. 


Hm... sądzę, że moje opowiadanie by 
bstatecznie jasne, ` 

vkiewski potrząsnął głową. 

I$ Nie rozumiem pana, panie Bunder— 
wiedział zimno. 

aprawdę? — Młody człowiek roze 
się krótko, a te suche urywane dźwię 
minały raczej szczekanie podraż 
rego psa, niż śmiech ludzki— Napraw 
dbanie dyrektorze naczelny ? 

m Nie jestem dyrektorem naczelnym... 
der skłonił się iekko. 

Proszę mi wybaczyć łaskawie, panie 
torze — oświadczył uprzejmie, przy 
z jego ust nie znikał ani na chwilę 
Zóliwy uśmiech, który mógł oznaczać 
| pewność siebie jak i bezpodstaw- 


M) 


A 


ezczelność,— Pochodzę z zupełnie pro 
rodziny, czego nawiasem mówiąc, Wca 
$ nte wstydzę. Mój ojciec był stangre 
iÍ a matka kucharką, Otóż niebosz - 
ojciec dał mi dużo wskazówek życio 
dj, między innymi radził mi każdego 
mną stojącego człowieka tytułować 
è wyżej, Na wszelki wypadek—mó 
ipiciec— bo to nic nie kosztuje, a czę 
{może się przydać. 
sowałem w praktyce jego naukę i rze 
ście sporo na 'tym zyskałem... Tak, 
dyrektorze, tylko z biegiem czasu to 
tało moim przyzwyczajeniem. Pozo- 
wiemy radom ojca nawet wówczas 
okoliczności tak się składały, że wyż 
ytuł mnie się właśnie należał. 


1obre 
tanie 


OBUWIE 


Sredniowiecze 


Jak torturowano nieszczęsną sierotę 


ŁUCK. Przed trybunałem łuckiego są- 
du okręgowego na Sesji wyjazdowej w Lu 
bomlu odbyła się rozprawa przeciwko b. 
miejscowemu wicestaroście Władysławowi 
Orzechowskiemu i jego małżonce Marji. 

Wymienieni oskarżeni byli o 
TORTUROWANIE 
niejakiej Urszuli Bednarskiej. 

Sprawa przedstawia się następująco: Ur 
szula Bednarska, lat 16, córka wdowy po 
posterunkowym policji, została przyjęta 
na służbę u oskarżonych Orzechowskich. 


SOBOTA, dnia 4 GRUDNIA. 1937 ROKU 


na Wołyniu 


Orzechowska wiedziała, kim jest Urszu 
la i starała się jej obecność u siebie w: do 
mu zataić zarówno przed rodzoną matką, 
jak i przed obcymi, W szczupłej, o słabej 
konstrukcji fizycznej dziewczynie Onze - 
chowska widziała tylko bezpłatną siłę ro- 
boczą. 

DZIEWCZYNIE e 
NIC NIE PŁAOONO. i 

Za najmniejsze przewinienie 
BITO JĄ, A NAWET KATOWANO, 

Pewnego razu, gdy Urszula Bednarska 


Poraz pierwszy flaga polska 
powiała w porcie Sydney 


Ostatnie wiadomości od podróżującego 
naokoło świata na łodzi żaglowej harcerza 
Władysława Wagnera są pomyślne. 

Jacht „Zjawa II“ po przepłynięciu Oce 
anu Spokojnego, zawinął do portu Sydney 
w Australii, 

Miejscowe władze oraz społeczeństwo 
powitało polskiego podróżnika z wieiką 


serdecznością. 
Największe dzienniki australijskie zamie 
Ściły szereg artykułów i fotografij dzieln. 
go harcerze, podkreślając jednogłośnie 
wielkie znaczenie programowe podróży 
Wagnera, dzięki któremu polska flaga po- 
wiała po raz pierwszy w. porcie Sydney. 


Przyjaciółka Mussoliniego w konflik- 


cie z władzami 


Na pokładzie francuskiego statku Nor- 
mandie zawinęła do New Yorku słynna 
Magda de Fontanges, której uroda i czar 
niewieści osładzały życie dyktatora Włoch 
który w jej ramionach szukał ukojenia i 
zapomnienia po trudach dnia. 

Była aktorka i dziennikarka została za 
angażowana na osobiste występy w Fran 
cuskiem Casino... Władze nie zezwoliły jej 
narazie na wylądowanie w New-Yorku bo 
wiem wsławiła się ona swego czasu post- 
rzeleniem hrabiego Charle Pinston de 
Chambrun rzekomo w obronie honoru i 
zostałą skazana wyrokiem sądowym. na za 
płacenie kary około trzech dolarów. 


Sprawa ta odbiła się głośnym echem po 
całym Świecie i właśnie ten strzał może 
się stać przyczyną, iż przyjaciółki Mussoli 
niego władze nie wpuszczą do Ameryki ja 


ko niepożądanego cudzoziemca, 


{6 


amerykańskimi 


Z udziełeniem informacyj o jej stosunku 
przyjacielskim z Mussolinim była bardzo 
wstrzemiężliwa i starannie unikała odpo- 
wiedzi na nalegające pytnia reporterów. 


UEŁE Sza UW TS W I AA A Ja NADE A 


Niemcy osiągną wkrótce 


9 milionów radiosłuchaczy 

Na'1 iistopada rib. kiczba radioabonen- 
tów w Niemczech wynosiła 8.595.121 przy 
czem w ciągu października wpłynęły jesz 
cze 182.273 zgłoszenia. Ten wzrost jest 
o 10 proc. większy od: wzrostu liczby słu 
chaczy w tymże miesiącu zeszłego roku. 

Ponieważ zgodnie z doświadczeniem lat 
ubiegłych, w listopadzie i grudniu wpływa 
również bardzo wiele zgłoszeń, na 1 sty 
cznia radio niemieckie osiągnie z pewnoś 
cią liczbę 9 miljonów słuchaczy. 


[© anatina Arno Alexander SREGŁSENIACNEE ZE: O| 


DLA MATKI 


[o] 


Olewnoomacomx oszoco (Powieść kryminalna) czsosoemcomoca=() 


— Nie, nie rozumiem — odparł nieco 
wyniośle Śniewski. — Jak na człowieka, 
który przychodzi do mojego domu i w spo 
sób... bardzo energiczny żąda widzenia się 
ze mną, mówi pan zbyt zagadkowo.., 

— Fanie dyrektorze — przerwał spokoj 
nie Bunder — moje zjawienie się w pań- 
skim domu jest całkowicie usprawiedliwio 
ne wielką doniosłością sprawy, którą mam 
do pana. 

— Więc niechże pan powie ostatecznie, 
czego pan sobie życzy ? — zawołał nie- 
cierpliwie Śniewski. 

Bunder złożył dłonie i popatrzał w za- 
myśleniu na sufit, z z 

— Czy muszę koniecznie odświeżyć pe 
wne wydarzenia w pamięci pana dyrekto- 
ra ? — zaczął niewzruszenie, — Sądzę... 
hm... że pan wie coś więcej o tej historii z 
banknotami angielskimi. No i ja też coś 
wiem — ale niech się pan nie przestrasza 
panie dyrektorze. Przecież możemy omó- 
wić sprawę w zupełnym spokoju i załat- 
wić ją, jak przystało na dżentelmenów. 
Wprawdzie nie wywodzę się takiego zna 
komitego rodu, jak pan dyrektor, jednak 


mam też poczucie honoru i... Zaraz | Co 
pan robi ? 

Śniewski się podniósł. Stał chwilę wy” 
prostowany, spoglądając badawczo i po- 
gardliwie na swego gościa, potem wyciąg 
nął rękę do dzwonka elektrycznego na 
biurku. 

Nim zdążył nacisnąć guzik, Bunder zer 
wał się z fotelu i podniósł ostrzegawczo 
dłoń. 

— Chwiieczkę, panie dyrektorze ! —za 
wołał i w tym momencie już się nie uśmie 
chał. Sięgnął do wewnętrznej kieszeni ma 
rynarki. — Proszę!— dodał z niezwykły 
pośpiechem. — Te pięć funtów angiel - 
skich pochodzą z okrętu „Aurelia“, Niech 
pan sprawdzi numer banknotu. 

Śniewski ściągnął brwi. 

— To nic mi nie mówi. Nie wiem, jakie 
pieniądze zginęły, bo nigdy nie widzia - 
łem wykazu zastrzeżonych numerów. A 
gdyby ten banknot pochodził rzeczywiście 
z „Aurelii“ to mnie to też nic nie obcho - 
dzi, 

— I pana nie interesuje, w jaki sposób 
te pięć funtów znalazły się w moim posia 


daniu ? i 


Str, 3 


ukrajała sobie skrycie kawał chìeba, zo- 
stała skatowana przez obu małżonków, u- 
biór dziewczyny składał się zaledwie z je 
dnej sukienki i podartego swetra, bez ble 
liany. J 

W. czasie świąt Bożego Narodzenia zja 
dła Urszula cukierki z choiki. Orzechow 
scy postanowili ją ukarać, a jak ukarano? 
Orzechowska przybrała Sobie do pomocy 
prócz męża, jeszcze i syna. 


MĄŻ STANĄŁ DZIEWCZYNCE 
NA RĘKACH, 4 
syn trzymał ją za nogi, a Orzechowska 


LAŁA JEJ WODĘ DO NOSA. 13 


Gdy to wszystko nie pomogło, zamknię 
to dziewczynę w ciemnym pokoju i kazt 
no jej przysięgać przed krzyżem przy za- 
palonych świecach na' jej niewinność, 


Kiedy Urszula zaczęła krzyczeć, Onze: | 
chowska rzuciła wtenczas krzyż i świecę 
na podłogę, nie szczędząc przy tem naj- 


ohydniejszych przekleństw. 


Torturowania te trwały szereg miesięcy 
aż matka Urszuli dowiedziała się o jej lo- 
sie i o miejscu pobytu swej córki, Orze- 
chowscy, jednak nie chcieli pozbyć się bez 
płatnej siły roboczej i oddać dziewczynę 


matce. 1 I 

Urszui wmawiali, że matka odda ją do 
zakładu dla obłąkanych. Wkońcu Bednar 
ską siłą odebrała swoję dziecko z rąk Orze 
chowskich. PE 


Bezpośrednio po tym zbadał nieszczęśk | 
wą dziewczynę lekarz i stwierdził, że całe 


ciało pokryte jest sińcami od bicia, pod 


okiem widoczny był guz i siniec, pochodzą | 
cy od uderzenia arnkiem, prócz tego dzie 


wczyna była zupełnie wyczerpana i przy- 
gnębiona. i 


Sprawa przekazano na drogę sądową, 


Sąd po' przeprowadzonej rozprawie skazał 
Władysława i Marję Orzechowskich na ka 
rę łączną po roku więzienia bez zawiesze- 
nia wykonania orzeczonej kary. ` 

Orzechowski, gdy wysżła cała sprawa 
na jaw, jak nas informują, został przenie 
PY, z Lubomla na niższe stanowisko do 
Łucka. u j3 : 


— Nie. To mi jest zupełnie obojętne, 

— A jednak ja panu dyrektorowi opo- 
wiem i sądzę, że to pana bardzo zącieka- 
wi — oświadczył Bunder.— Załóżył ręce 
w tył, spuścił głowę i zaczął się przecha- 
dzać wolnym krkiem z kąta w kąt, Był 
nawet wyższy od Śniewskiego, zbiudowa- 
ny mocno i ciężko, lecz miał skradający 
się koci chód.— Mniej więcej przed dwo- 
ma miesiącami — ciągnął — u jednego z 


moich przyjaciół zebrało się kitku panów 


na małą partyjkę kart.. Widzę, że pan 
dyrektor się niecierpliwi ? Pan dyrektor 
chciałby wiedzieć, co go to obchodzi? W 
tej chwili! Wśród gości mojego przyja- 
ciela był syn pana dyrektora. Bardzo mi- 
ty młody człowiek — wesoły, dowcipny ! 
Podobno zawsze jest taki... aie tylko poza 
własnym domem, No, tak... Po pewnym 
czasie towarzystwo zasiadło do baka i jak 
to się często zdarza w takich wypadkach, 
gra była z początku bardzo skromna—ftnzy 
mający bank wychodził z pięćdziesięciu 
groszy, najwyżej ze złotówki. Tempo wzra 
stało stopniowo, a gdy cała gotówka prze 
szła do jednego, zaczęła się gra „na kre- 
dz", To jest bardzo niebezpieczne, jeśli 
komuś karta nie idzie. Nie cierpię tego, 
ale nie wypadało mi wstawać od Stołu tak 
prędko, bo właśnie ja ograłem wszystkich 
tej nocy. Próbowałem ograniczyć stawki, 
jakoś utemperować partnerów, jednak mło 
dzież się rozpaliła i nikt nie chciał stu- 
chać mego głosu... głosu rozsądku, 


ydy „Ciąg dalszy nastąpi). 


w skiepie W. [ZIELINSKIEGO. 
Piotrków, Sieradzka 4 «mmm 


| 


Orzechowscy stanęli obecnie przed sądem | 


| 


ER 
Kronika piotrkowska 


| Sobota 4 grudzień | 


Od Wydawnictwa 


W dniu 6 września Prenumerato- 
rzy i Czytelnicy nie otrzymali «Gło- 
u Trybunalskiego». 

Przyczyn było kilka. Po przerwie 
«Głos» znów wyszedł. Lecz obecnie 
wydawnictwo «Głosu» jest oparte 
na całkiem innych niż dotychczas 
zasadach. Utworzyła się spółka 
wydawnicza, złożona z samych pra- 
|cowników. Obecna firma nie ma 
mic wspólnego z poprzednią. Na- 
dęwszystko nie ma nic wspólnego 
drukarnią, w której się drukuje 
ez dziennik. Ale każdy początek 
t trudny; odczuwamy brak kapi- 
| tału obrotowego. Dlatego zwracamy 
s ię do Prenumeratorów z prośbą o 
|lwpłacanie należności na początku 
| każdego miesiąca. 
~ Inkasen'a w «Głosie Trybunal- 
kim» nie ma! O tym. prosimy pa- 
| miętać. Obowiązek wpłacania prenu- 
| meraty ciąży na Prenumeratorach 
| każdego pierwszego w miesiącu, 
[Tto właśnie bezpośrednio w naszej 
administracji, która chwilowo mieści 
s jak dawniej w domu Nr. 2 przy 
ulicy Legionów, Tel, 10-55. 


k 


RADIO 


WARSZAWA I, 


6.20 Gimnastyka; 6.40 Muzyka; 7.00 Dzien 
ik poranny; 7,15 Mazykaj! 8,00 Aud. dla 
ół; 11.15 Aud. dla szkół: Spiewajmy 
piosenki; 11.40 Wiązanki instrumentalne; 
11.57 Sygnał czasu i hejnał; 12.03 Aud. 
w kopalni. soli — transmisja z Wie- 
; Sprawozdawca Marian Mikuta: 15. 
(30 Wiad. gospodarcze; 15.45 Teatr Wyob 
raźnid la dzieci: słuchowisko p.t. „Przygo 
dy, Mikara Zapałki*, w opracowaniu M. 
 Sterbówny; 16.15 Recital skrzypcowy Wa 
cława Niemczyka; 16.50 Pod. akt:; 17.00 
| Nabożeństwo z Ostrej Bramy w Wilnie: 
17.50 Nasz program; 18.00 Wiad, sport.; 
| 18,10 Pog. Społ, 18,15 Szwedzkie pieśni lu 
dowe;, 18.30 Program na jutro; 18,35 Au 
dycja dla wsi; 19,00 Audyc dla Polaków 
za granic „Polska i jej bogactwa“ 
 „Sląsk'— audycja w oprac. Stanisława Li 
gonia; 19.50 Pog. akt; 20.00 Polska Kape 
la Ludowa Feliksa Dzierżanowskiego; 20 
| 45 Dzien, wiecz.; 20.55 Pog. akt. 21.00 „Ży 
| cie nie jest romansem“ — parodia powieś 
ci dla dorastających panienek Bolesława 
| Renna; 21,15: Muzyka taneczna w wyk. 
Małej Ork. P.R. pod dyr. Zdzisława. Gó- 
| rzyńskiego oraz „Czwórka Radiowa“; 22,50 
| Ost. wiad. dzien. wiecz. 


, AUDYCJA KRÓTKOFALOWA. 
24.00 Dziennik w języku polskim i angiel 
skim, Na wiolonczeli gra Kazimierz Biasz 
ke, Frzy fort. prof, Jerzy Lefeld. Opieka 
lad matką i dzieckiem w Polsce — poga- 
danka w .oprac. Róży Kisielewskiej - Za- 
wadżkiej, Wieczór melodii Adama Wroń- 
i skiego; Wyk, Mała Ork. PR. pod dyrek- 

cją Zdzisława Górzyńskiego Ludmiła Szret 
ierówna Śpiew Tadeusz Zygadło—skwzyp 
ces. 


Strajk w. majątku Lubiatów 


Służba folwarczna i robotnicy sezonowi, 
zatrudnieni w majątku Lubiatów (pow. 
piotrkowski), stanowiącym własność p. Ka 
Zimierza. Pułaskiego porzucili pracę i roz 
poczęli strajk okupacyjny. 

Robotnicy zastrajkowali z powodu nie- 
wypłacania im zategłych zarobków, na o- 
gólną sumę z górą 6000 zł, 


WYPOŻYCZALNIA KSIĄŻEK 
stale zaopatrzona we wszelkie nowości 
Piotrków, ul. Piłsudskiego 55, 


‘cezas choć przez chwiieczkę, że gdzieś za 


Sobota 4.12— Godz. 6.15 „Kiedy ranne“ 


* da piękną kartę w dziediznie pomocy naj: 
biedniejszym grodu Trybunaiskiego, 


SOBOTA, dnia. 4 GRUDNIA. 1937 ROKU 


Problemy dnia 


Obywatele grodu Trybunalskiego 


rozmówcie się z waszym suiiieni 


Nie będzie „,łaski” lecz praca 


rzeczywistością, szarzeje w krzywdzie i 
beznadziei rzeczywistość inna pełna łez i 
trwogi. 

Fomyślcie, że są ludzie w Piotrkowie, 
dla których zabrakło praey, którzy więc 
nie tylko NIE KOŃCZĄ DNIA NIA ROZ- 
RYWCE, LECZ FO FROSTU NIE MAJĄ 
DACHU NA DGŁOWĄ, A WIDOK DRO 
BIAZGU, DYGOCZĄCEGO OD CHŁO - 
DU, LEDWIE OKRYTEGO, ŁACHMA - 
NAMI, NIE RAZ TRAWIONEGO GORA 
CZKĄ CHOROBY, ROZDZIERA IM SER 
CE, JAK NOŻEM, NISZCZY W NICH 
RESZTKI SIŁY MORALNEJ, 

Rożmówcież się potem z sumieniem, O- 


nitnej samotni, 

/ szumie biura, w hu 
lajecie się pracy, która sta- 
ą bodaj krasę i radość na- 
kieddy spleceni ramieniem 
z młodą, ładną tancerką, wśród koloro- 
wych giełku i gwaru, brzęku 
kiebszków posuwacie Się w takt czarow- 
nej muzyki po zwierciadlanym parkiecie 
w „Europie", kiedy wreszcie wygodnie, 
bezt,osko, błogo, jak u Pana za piecem, 
we wlasnym, miłym domu, w pieściwym 
cieple, w świetle złocistej płoną lampy, 
w otoczeniu rumianej sytej, zamożnie ub- 
ranej i hożej dziatwy — pomyślcie wów 


wami, poza tą właśnie jedwabną waszą 


Od 15—22 grudnia 


wielki kiermasz żeńskiego oddzialu Zw. Strzeleckiego 


Szczególiy wkrótce podamy! 


Dobre serce kryje się pod gra- 
natowym mundurem 


granatowej, otaczają dziatwę rodzin 


Rodzina Policyjna w Fiotrkowie posia- 
najbiedniejszych. 


W roku bieżącym, w okresie miesięcy zi 
mowych Rodzina Policyjna dożywiać bę - 
dzie 30. dzieci w wieku szkolnym. 

Obywatelski ten czyn spotkał się z ogól 
nym uznaniem miejscowej ludności. 


Szczególną opieką Rodzina policyjna, 
na której czele stoi niestrudzona działacz- 
ka społeczna nadkomisarzowa Kaliszcza- 
kowa, oraz korpus oficerski i żołnierze ar- 


Doniosie obrady Legionistów | Peowiaków w Piotrkowie 


chwili wygłosi poseł Drozd - Gierymski. 

Ze względu na ważność spraw obecność 
wszystkich członków obu tych organiza - 
cyj pożądana. 


We wtorek dnia 7 b:m. o godz. 18.30 w 
sali Domu Ludowego na parterze odbędzie 
się nadzwyczajny Zjazd Powiatowy Legio 
nistów i Peowiaków. 

Referat na temat aktualnych zagadnień 


Wielki zjazd gospodarczy 


w Piotrkowie 


mad z terenu całego powiatu piotrkow- 
skiego. 

Zadaniem zjazdu będzie należyte spopu 
laryzowanie w powiecie planu akcji gospo 
darczej, 


Na dzień 7 bm. (wtorek) okręgowe to- 
warzystwo organizacyj i kółek rolniczych 
zwołuje do Fiotrkowa zjazd gospodarczy, 
który obesłany będzie przez przedstawicie 
lit poszczególnych otganizacyj rolmiczo - 
społecznych oraz delegatów gmin i gro- 


Bi 


T-wo HANDLOWO - PRZEMYSŁOWE „ARBON*”% 
SPÓŁKA AKCYJNA, 
WARSZAWA, Marszałkowska 1. Tel: Biuro 8-53-80, garaże8-56-82 


Rozkład komunikacji autobusowej 
na ini PIOTRKÓW -WARSZAWA 


przez Wolbórz, Tomaszów Maz, Rawę Maz., Mszczonów i Nadarzyn 


KO Tryb. 1 ris iż || Mszczonów 12.40 15.10 1940 
o rz k ns . | 

Tomaszów Maz. 1100 1330 1800 || Nadarzyn 1316 1546 20.16 
Rawa Maz. 1156 14.25 1855 ' Warszawa ll. 1345 1615 20.45 

WARSZAWĄ .PIOTRKÓW 

Warszawa 100 200 or | Tomaszów Maz. 1000 12,00 2000 
adarzyn Ą i z | 

Paid sie 1012 1812 | Wolbórz 10.26 12.26 20.26 
Rawa Maz. 857 10,57 1857 | PiotrkówTryb.m. 10.50 1250 20.50 

ROZKŁAD KOMUNIKACJI AUTOBUSOWEJ na linji: 
Piotrków - Wolbórz - Zomaszów Tomaszów - Wolbórz - Piotrków 

Piotrków Tryb. 14.00 24.00 Tomaszów Maz, 8.00 15.20 
Wolbórz 14.26 22.06 || Wolbórz * 8.26 15.46 
Tomaszów Maz, 14.50 22,30 | Piotrków Trybjn. 850 1610 


f 


no doradzi wam lepiej i rozumniej, 
kie, czcze słowa, którym nie zmie 
gromu tamtej niedoli, 

Zawstydzicie się o to wobec niebig 
cie tyle aż wzięli od świata, że WS] 
si bracia w takim upadku, w takim. 
Wieraniu i nędzy, I pomożecie im się 
nąć 

Tak dźwignąć. Bowiem „wszystko, 
chcecie dzisiaj przeznaczyć na ich 
żenie mie obróci się. li w jałmużnę, 
wniej, kąt żebraczy, przjodziewe 4 
żałosnej strawy, 

Jałmużna, niech by najszczerzej, 
łosierniej ofiarowaną, nie jednego, 
ty, karmi samą goryczą, Kazi 
jednemu, który ambitny i krzepki z 
ku mocno robotny, zżyma się i 8 
mu „taska“ wcale nie potrzebna. 
nie będzie żadnej łaski, 

TO WSZYSTKO, CO PRZEKA 
NA WSPARCIE i RATUNEK DLńy 
SZCZĘŚLIWYCH ZBIERZE SIĘ 
SZE W POTĘGĘ, UROSNIE W: 
WA, Z KTÓRYCH SIĘ DA — 
Pracą bezrobotnym ! Zaiste w cóż 
pigkniejszego, radośniejszego przem 
by się mogło dzieło waszego miłosie 
Przecież dzięki wam, zapracuje si 
dota i na kąt osobnyi ma odziewekł 
nie i na jadło, wyprostuje się w swf 
wieczeństwie, podniesie. i 
Pomyślcie obywatele Grodu 
skiego ! 


(hceSZ swiat 

zrobić rać 
kup słodycze i pieri 
u F. Tenszer 
Sad 8 ZAB BR ZA 


Echa. uroczystości 
Legii Inwalidów 


W uzupełnieniu naszych informi 
poświęceniu sztandaru Legii Inwā 
Wojennych W.F. im. gen. Józefa 
skiego w Piotrkowie, wskutek prz 
opuściliśmy nazwiska niektórych o 
ci, biorących udział w tych uro 
ciach a m, in. pp.: prezesa Zrzeszen 
kowiaków, znanego działacza dr. 
Kobosa, kierownika OTO. i KR, d 
ła Czecha i sędziego Adama Krotlli 


50. 


Zakład utilizacyjny | 


Zarząd miejski w Piotrkowie p 
z wiosną roku 1938 przystąpić do 
zakładu utilizacyjnego, kosztem Ú 
złoitych, | 


Życie kulturalno - oświałi 
w Piotrkowie 


Sekcja kulturalno oświatowo 
na koła przyjaciół państwowego gim) 
Bol. Chrobrego w Piotrkowie, w bi 
roku szkolnym urządzać będzie 
z nauki czystej i stosowanej oraz KWP 
ty wokalno - muzyczne. i 

Pierwszy koncert w wykonaniu 0 
stry miejscowego pułku piechoty odł 
się 5 b. m. w auli gimnazjum o go 
12 m. 30. 


Budowa solarni 


Dotychczas rzeźnia miejska nie pi 
odpowiedniej solarni. To też zarz 
sta „postanowił w Toku przyszłym 
wać śm kosztem 20,000 zł, 


SOBOTA, dnia 4 GRUDNIA 1937 ROKU. 


yrzuciła dziecko w kartotlisku — 


bezdomna i bezrobotna dziewczyna 


| dniu 7 września rb. na polach wsi 
panowice koło Gorzkowice, w karto- 
f: należącym do St. Kraka, przypad- 

przechodząca tamtędy wieśniaczka 
fzła płaczące dziecko kilkudniowe płci 


iej, 
tiecko, bliskie śmierci spowodu zmarz 
a i głodu, umieszczono pod opieką Za 

Gminnego w Gorzkowicach, a za mat 

;zczęto dochodzenie. Jak ustaliła poli 
dziecko to zostało podrzucone na po 
pzez jakąś nieznajomą mieszkańcom. 


wsi przyjezdną, która poszukiwała w oko 
licy pracy, 

Ustalono, że dziewczyną tą była 27-let 
nia Marianna Sobczyk z Piastowa, bezra 
botna i bezdomna, która niedawno dopie 
ro opuściła szpital położniczy w Warsza” 
wie po urodzeniu dziecka. 

Aresztowana Sobczykówna przyznała 
się do winy, tłumacząc się, że zmusiły ją 
do tego warunki życiowe, brak domu i 
pracy. Sąd skazał ją na 10 miesięcy wię 
zienia. 


amochód wpadł do rowu 


mochód ciężarowy, prowadzony przez 

ja Czapka, zam, w Pszczynie, na szo 
toło Wolborza wskutek defektu kiero 

l uderzył w słup telefoniczny i zła- 
o. 


OWCA stracił następnie panowanie 


fzieje okradli Milionera 


stwykryci dotychczas sprawcy skradii 
tkodę Icka Milionera (Zamkowa 15) 
, marmolady, 24 kg. powideł, ogólnej 


ci 75 zł. 


wściekłe w Piotrkowie 
Co robi rakarz ? 


tnio został pokąsany przez wściek- 
lobermana — pies obywatela piotr- 


spełnia swych obowiązków. ? 
można dopuścić, aby wściekłe psy 
ie biegały po mieście ! 


pierowe wszelkiego 
odzaju z nadrukiem 


komity zespół sceniczny Reduty o0- 
jąna deskach scenicznych w sali im. 
¡kiego w dn. 8 b. m. znakomitą ko- 
w ch aktach M. Bałuckiego 

p. t. «GRUBE RYBY« 
yseria spoczywa w rękach b. dyrek 
łeatru miejskiego w Sosnowcu p. 
na Tańskiego. 
> zątek o godz. 4 m, 30, Bilety w ce- 
OM 54 gr 


[sota Dwójka” w Europie 


41 4, 5, b. m . w Europie gościn- 
stąpi Wesoła Dwójka w przebojo- 

- rogramie. Humor-Śpiew Insceniza- 

Repertuar z radia operetki i rewii, 

atek o godz. 8.30 wiecz. 

cie bezpłatne. 


PISAC NA MASZYNIE 


Piotrków, Legionów 2 


TEDNWIZEIE DAĆ EE 


DKRY i PIER 


nad maszyną i wpadł do rowu. 
Wypadku z ludźmi nie było. » 


Kradzież roweru 


Na szkodę Feliksa Adamczewskiego, 
zam. przy Aleji 3 Maja 14 skradziono z ga 
rażu rower damski, wartości 100 zł. 


Su amin 


R 


LIE 
T 


Groźny bandyta przed sądem 
w Piotrkowie 


W. dniu wczorajszym przed sądem okrę- 
gowym w Piotrkowie rozpatrywana była 
sprawa groźnego bandyty Gustawa Nasz 
kesa, który latem rb. podezas obławy po 
strzelił wywiadowcę służby śledczej p. A. 
Kuiickiego oraz zabił 11-letniego chłopca 


i ranił jednego z mieszkańców Bełchatowa 


Sprawa przeciągnęła się do późnych go 
dzin wieczornych. 

Sprawozdanie z przebiegu rozprawy i 
wyrok podamy jutro. 


AUTORYZOWANE 
JSTE SPRZEDAŻY 


Najtańsza sprzedaż 


w firmie 


Piotrków, Sieradzka 2. 
Zegarów, zegarków światowej marki, pierścionków, 
branzoletek, kolczyków, obrączek ślub. 


PATEFONÓW 


Duży wybór płyt. gramofonowych 
i najlepszych igieł gramoionowych 


Nowa sensacja Ameryki . 
Eskimoski artysta mlaujący obrazy na skórach fok 


W najbliższym czasie nastąpi w New 
York otwarcie wystawy obrazów, która 
Śmiało uchodzić może za najoryginalniej- 


szą na świecie. ż 


Wszystkie eksponaty pochodzą z ręki 
tego samego artysty, a wszystkie są ma... 
Skórach fok, 


Malarz, noszący skomplikowane nazwi 
sko Twok Aden Ahgupuk, jest eskimosem 
z Alaski. Twok od najwcześniejszych lat. 
zdradzał zamiłowanie do malarstwa, pro 
wadząc poza tym taki tryb życia, jak inni 
młodzieńcy eskimoscy: chodził na polowa 
nia oraz na połów ryb i fok, 


Podczas pewnego polowania Twok padł 
ofiarą poważnego wypadku, w mastępstwie 
którego doznał paraliżu nóg. Sytuacja je 
go była rozpaczliwa. Nikt z jego ziomków 
nie chciał wzamian za malowanie na foko 
wych skórach dać mu artykułów spożyw- 
czych. | wę! 


Obrazy te, do których tematy zaczerp- 
nięte były z życia Eskimosów, nie przed- 
stawiały dla nich żadnego zainteresowia- 
nia. Dla nich ideałem malarstwa jest bar 
wnie napackyowany krajobraz lub mo- 
tyw. 

Rodzina Twoka wpadła w nędzę. Przy 
padek zarządził, że pewna Amerykanka 
przebywająca przez pewien czas w tam- 
tych stronach zainteresowała się utalento 
wanym Fskimosem. 

Amerykanka znająca się na malarstwie, 


zachwyciła się pracami Twoka, odkupując 
u niego wszystkie obrazy. 

Jednocześnie podarowała mu farby i w 
ciągu kilku łat Twok stworzył szereg pra 
wdziwych arcydzieł. 

Artysta nie przerzucił się jednak na ma 
larstwo na płótnie, lecz pozostał przy uży 
wanych dawniej skórach fok. 

I to właśnie nadaje jego pracom szcze- 
gólmego uroku. 

Wystawa Twoka uważana jest w New 
Yorku za prawdziwą nędzę, artysta zosta 
nie zamożnym człowiekiem, 


i 


SANS 
Anioł pokoju: „Gdyby istotnie wiedział, 
która ręka rzetelnie myśli !“ 


EITE o 


NIKI tylko od FELIKSA TENSZERT 


Bolszewik: „Halo, pali się tam przecież ! 
Trzeba zacząć gasić“ 


Już tylko za kilka dni zapi- 
szemy 800-tysięczn. abonenta 


Dowiadujemy się w ostatniej chwili, że 
według obliczeń urzędów pocztowych a 
całej Polski 800-tysięcznego abonenta Pol 
skiego Radia należy się spodziewać już za 
kilka dni naj p 

Szanse tych, którzy się jeszcze nie zare | 
jestrowali, wzrastają teraz z godziny na | 
godzinę, Hi 

Kto jeszcze nie jest radiosłuchaczem, | 
niech nie zwleka. Spieszcie do najbliższe- | 
go urzędu pocztowego. Są trzy nagrody 
do zdobycia złoty zegarek, srebrna papie- 
rośnica i książeczka oszczędnościowa « 
wkładem 100 zł. jako nagroda trzecia. $ 


Pierwszy student grecki 
w Polsce 


W roku szkolnym 1937-38 przebywa w | 
Polsce na studjach polonistycznych i poli 
tyczno - dziennikarskich pierwszy stypen | 
dysta grecki p. Pantasidos. i 

Jest on równocześnie współpracowni - 
kiem jednego z większych dzienników w. 
Atenach. 


Niewidomi uzyskali 
doktoraty 

Od czasów wielkiej wojny do dziś uzys- | 

kało w Anglji 74 niewidomych studentów 


tytuły doktoskie. Potrzebne im do studjów 
książki pisane były alfabetem Brailieta. 


EEEE ŻE 6 jaca 


SOBOTA, dnia 4 GRUDNIA 1937 ROKU 


„Gorąca, bardzo gorąca!“ 


AT PROZA 


| Jaja na wagę 


_ Ministerstwo Przemysłu i Handlu przy- 
gotowało już projekt Rozporządzenia w 
sprawie sprzedaży w wewnętrznym handlu 
detalicznym jaj na wagę. Opracowanie 
go projektu nastąpiło naskutek starań 
mrzeszeń fachowych, oraz dezyderatów, 
| zgłoszonych na konferencji eksportowej, 
która odbyła się w końcu czerwca b.r. 
| Rozporządzenie powyższe ma na Cetu 
| przede wszystkim ściślejsze określenie to- 
Waru pod względem jakościowym í ilościo 
ym Oraz zapewnienie producentowi lep 
szej ceny za towar w wyższym gatunku 
|oraz rozwój polskiej hodowli drobiu. Po- 
GR rozporządzenie to ułatwi kontrolę 
P i uchroni również interesy konsumen- 
tt 


| 
ceTenszerta 


lubią bardzo panie, 
| bo są dobre w smaku 


i tanie! 


Czy wiecie, że... 


— Osiemdziesiąt lat wstecz, panował w 
| Anglii zwyczaj sprzedawania swych żon na 
| rynku publicznym, gdy zaczynała ona już 

mężowi zbyt dokuczać. 

| Niezadowolony małżonek w takich wy- 
ES zarzucał powróz na szyję żony 
a zaprowadzał ją na rynek, gdzie wychwa 
 lając jej dobre strony starał się znaleźć 
| mabywcę. 

Z czasów tych przechowały się doku- 
menty przedstawiające dokładnie prze - 
bieg sposobu pozbywania się żony. 
| Pewien wieśniak w r. 1832 trzymając w 
lewym ręku powróz, którego drugi koniec 
omotany był dokoła szyji nieszczęśliwej 
ofiary, przemawiał tymi słowy: 

„Była dla mnie żmiją, ciemiężycielem, 
| przekleństwem domowem, zmorą nocną i 

| djabłem dziennym. Doi krowy, robi mas 

loi potrafi zwymyślać służącą, śpiewa, 

_baftuje”, j 

| Wieśniak ów otrzymał za żonę pięć do 

| larów i dużego psa. 

|| Kronika ówczesna podaje, iż w 1815 r. 
pewna żona znalazła nabywcę za 2 dolary, 

| w 1820 r. inna znów za jednego dolara, 
funt sera i dwa funty przednich jabłek do 
gotowania. Ei 

Ostatni wypadek wydarzył się onegdaj 
w Dudiey, Kiedy to zupełmie dobra żona 

| przeszła w inne ręce tylko za 12 centów. 


maastaan S 
POKÓJ UMEBLOW 

wejściem potrzebny na kilka dni. Uprasza 
się o natychmiastowe podanie adresów ad 
ministracji „Głosu Tryb,“ dla „przyjezd- 


Kalalali: „Wszystko kręci się naokoło 
mnie. Jeszcze dostanę zawrotu głowy !* 


LORN EAM E AORA SEEE e EET ABES 


Rozkład jazdy autobusów 
na stacji PIOTRKÓW 


Linia Łódź—Piotrków 


Z Łodzi 
tie. 5.40. | pat. 11.00*! piit: 1600 
w 230*| , 1300 | ` 


y 9.30 | n 1500% u 20.00 


Z Piotrkowa 
Mż. 7.15 | goie. 12.30) goiz. 17.30 
w 910| y 14.40 „ 13.40 


u 11.40] . 1630) n 21.25 


OSTRY ZEE ZAAEAE 


Humor 
BARDZO INTELIGENTNY. 


Matka (do nauczycieta): — Przyprowa 
dzam panu bardzo inteligentnego ucznia. 

Nauczyciel; — Tak? Ogromnie się cie- 
szę, Ile jest dwa więcej dwa ? 

Chłopczyk: —Pięć ! 

Matka: — Widzi pan, profesorze, pomy- 
li} się tylko o jeden ! 


BAJKA. 


Inspektor szkolny jest na objeździe. U- 
czniowie są bardzo zdenerwowani. 


— Kto z Was może mi powiedzieć co to 
jest bajka? — pyta klasy. 

— Bajka — odzywa się natychmiast je- 
den z chłopców — to jest... kiedy dwoje 
zwierząt, naprzykład wielbłąd i osioł, roz 
mawiają ze sobą, tak jak teraz my obaj. 


KARAKUŁOWE DAMSKIE PALTO ta- 
nio do sprzedania — prawie nowe, z powo 
du wyjazdu. Wiadomość: P. Grojecka, Na 
rutowicza 12 m. 8. ' 


lt, 8.00 |g. 12:90 
a 900% 
w 10.50°| u 16.009 | w 21.35 | 


Linia Piotrhów-Przygłów—Sulejów 


| | N 
8.00 | s 
l 


Md. 7.00 
n 8,00 
„ 9.50 


*) Kursują przez Wolę Kamocką, vozostałe przez Srock. 


orraa 


Z Piotrkowa 


| otz. 18.00 | mz, 22,40 
» 


» 14.00 „ 19.30 


BETEGSZ "Da LTLII GA KJK 
Wkożciej apiece otrzymacie 
+QDLLKGUND+ 
Waszą wypróbowanąarkę. zaja 
M. OLLA" STOISKO WYSTAWOWE PAVRUON DEt. 


Z Sulejowa 
mie. 1150) gofź, 17.10 | pi. 2205 
n 13.10) 5, 18.20) 
m 15.20) s 20.30| 


p 
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z „eczemie żylaków 

|| <horoby skórne i weneryczę, 
Dr. med. FAJMA 
przyjmuje od 12—2 i od 5—1% ok 
Piotrków.n]. Płsudskiego!67, II pie” 


2 z f 
Miód pszczelný 
| lipcowy pierwszej jakości pod gwai 
bez żadnych domieszek 3 kilogrami 
5 kilo 11,20 zł; 10 kiio 21.50 zł; 20] 
15 zł; 30 kilo 61 złotęch, wraz z 
niem i opłatą pocztową wysyła | 
Jfałopolski Eksport JĄ. 
a w Zbarażu 


» d 4 
PRZEZIEBIENIE 
OWY, ZĘBÓW: t, 


IĄBaiĄC ORYSARAŃCH PROSZKÓW m raon 1 KOGUTKIEM 


PATRZCIE JAKIE PROSZKI WAM DAJĄ 
QOYA SA JUŻ NAŚLADOWNICTWA. 


S Skryfka pocztową 
UNIEWAŻNIA SIĘ zagubiony 

osobisty i książeczkę wojskową, 

orzęz P, K. U. Piotrków, na ni 


Jurkiewicza Altera Pinkusa, zamiesziij 
w Piotrkowie przy ul. Litewskiej 8, 


Pow. Kom. Zim. Pomocy chce 
czyć maszynę do pisania za opłatę, 


SĄ TYLKO JEDNE: | 

M RÓL S 

Pacsen: » MIGRENO-NERVOŚIN" SĄ Tht i w TABLETKACH 
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Pióra wieczne == 


Nadszedł transport f 
PIÓR WIECZNYCH Í 


Pióro wieczne ze złoconą stalką wraz z automatem ołówkowym. 


Niezwykle praktyczne automaty ołówkowe. ji 
Pióra wieczne ze złotą stalówką 25-tetnia gwarancja! 
Pióra wieczne od najtańszych 


poleca Firma „ADOLF PAŃSKI SPĄDK.” Piotrków, Legionów 2, tel. 10-55 


Trak: „A. Paźaki Spadki" È 


